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ODDAL!

Osiem la t  bez wpadki, 98 zwykłych i  k ilkanaście ąpecjalnych nume­
rów Biuletynu Informacyjnego, k ilkudziesięciostron icow a broszura pt 
"Tadeusz Euskcwski", u lo tk i ,  kartki świąteczne -  to  plon konspiracyj 
nej d z ia ła ln o śc i wydawniczej prowadzonej na P o litech u ice  g^wprowadzę 
nia stanu wojennego w grudniu 1981 r .  do zaw ieszenia d z ia ła ln o śc i U- 
czeln ian ej Komisji Koordynacyjnej w lis to p a d z ie  -

Pierwszy akt t e j  d z ia ła ln o śc i miał m iejsce już 15 grudnia 1981 r .
W k ilk a  godzin po rozgromieniu przez ZOMO strajku  studentów i  pra -  
cewników P . Wr. w Uczelni zo sta ło  rozw ieszony^  k ilk a d z ie s ią t egzem­
plarzy maszynopisu z r e la c j i  o przebiegu strajku  trwającego od 13 gru

ttyczS u *1982  r .  ukazał s ię  pierwszy

z w iersza Czesława M iłosza -"Spisane będą czyny i  rozmowy"
Pismo powstało spontanicznie z potrzeby oporu wobec O p r a w ia  woj­

ny polsko -  J a ru ze lsk iej. Pierwsza dwa numery były r^Pg?szechnione w 
p o sta c i dziesiątków  egzemplarzy maszynopisu. W marcu 1982 p o s z ł o  do 
porozumienia dwóch grup pragnących podjąó wydawanie P °^ *
la n ia  z kalek białkowych. Jednak dopiero w = ^ ^ ^ ^ 2 w y d a ^  z o s t a ł y  
BI w nakładzie 500 egzemplarzy, w k t ó r ^ r e d a k c j a ^ j a ś ^ a ^ m .^ in . : 
"numer ten  przygotował z e sp ó ł, który podejmuje zadanie przywrócenia o







biegu niezakłamane j  informacji* o sprawach Uczelni i  w miarę możliwoś­
c i  -  ujawniania zakulisowej gry , prowadzonej przez władze partyjno -  
państwowe,  godzące w in teresy  pracownicze, studenckie i  w in tere sy  na 
uki /a  również gospodarki/ p o ls k ie j . . ." .  Tej zapowiedzi pismo stara ło  
s i ę  być wierne przez ponad siedem l a t .  W maju 1982 ukazał s ię  nr 3& 
przygotowany przez drugi zespół redakcyjny. Na przełomie maja i  czer­
wca ukonstytuowały s i ę  Uczelniana Komisja Koordynacyjna, która od nr 
4 -tego  /czerw iec 8 2 / p rzyjęła  BI jako swój organ prasowy. Od nr 5 
/czerw iec 8 2 / do nr 42 /grudzień  8 4 / BI wydawany b y ł techniką powie 
la n ia ,  z czerwonym nadrukiem ty tu łu , na formacie A-4 w nakładzie 500 
eg z . Począwszy od nr 43 /s ty c z e ń  8 5 / zm ienił s ię  format pisma nm,A-5 
a technika druku na sitodruk. Zwiększony zo sta ł nakład pisma do z 
reguły  800 eg z , a wi przypadkach poruszania w numerze spraw studenckich  
zwiększany był do 1200 e g z . ,  przy czym część nakładu przekazywana by­
ła  do kolportażu NZS P& Wr.
Od numeru 5 B iuletyn  d o ciera ł re 
g u ła m ie  niemal do w szystkich ta  
jnych Komisji Oddziałowych, dos­
tarcz anyprze z zorganizowaną 
przez UKK s ie ć  kolportażową. W 
pierwszych numerach /1982 r . /  BI 
zn alazły  s ię  informacje o repres  
jach pracowników P . Wr. , o proce 
s ie  pracowników P.Wr. za zorgani 
z cwanie strajku  13-15 VII 1981r. 
a w dalszych numerach -  o czy st­
ce w In sty tu cie  Nauk Społeczmrch 
/ I - 2 2 / ,  o "ubermenschach" z PZPR 
w P.W r.,  a również o dzia łan iach  
S B -cji w naszej U czeln i.

Do sta łych  p o zy cji za liczy ć  
należy sprawozdania z posiedzeń  
Senatu P. Wr. ukazujące s ię  od 
numeru 4 . Sprawozdania zawierały  
informacje o pracach Senatu,o wa 
l c e  o S ta tu t U czeln i, o podejó -  
c iu  do sprawy tzw w eryfik acji i  
ocen pracowników. Dziś -  z per -  
spektywy czasu -  są również dowo 
dem konserwatywnej, zachowawczej 
postawy tego c ia ły  k o leg ia ln ego , 
szczegó ln ie  po zmianie ustawy o 
szk oln ictw ie wyższym w 1985 r .  W 
sprawozdaniach tych doszukać s ię  
można po cz ę śc i odpowiedzi na py 
ta n ie  "jaka j e s t  obecna sytuacja ^
P . Wr. i  skąd s ię  ona wzięła?" W
sumie smutna lek tu ra .

Numer specjalny z października 84 poświęcony b y ł w ca ło śc i zagro­
żeniom autonomii Uczelni w związku z pojawieniem s ię  inform acji o zmią 
n ie  ustawy z 1982 r .  Kolejne numery n io s ły  informacje o samowoli władz 
o oporze środowiska akademickiego przeciw p o licyjn o  -  wojskowo -  par­
ty jn e j samowoli.

W BI, począwszy od 1982 r . ukazywały s ię  coroczne sprawozdania z^ 
d z ia ła ln o śc i finansowej UKK i  c a łe j  organ izacji zakładowej "S". Regu­
larne ukazywanie s ię  pisma Uczelnianego w warunkach konsp iracji miało 
chyba swój ypływ na t o .  że lic z b a  sta łych  członków opłacających tajne  
składki n ie  spadła poniżej 1000 osób, a wysokość rocznych składek prżś 
w yiszała  prawdopodobnie roczne wpływy oficja ln ego  Z NP.

BI był cytowany w audycjach radia Wolna Europa, a także w piśm ie 
Społecznego Komitetu Nauki, a główny ideolog KU -  towarzysz /n ie  nasz/ 
Andrzej B. Dobrucki -  z a l ic z y ł  BI do "szmatławych pisemek judzących"!
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rzucających o szu stw a ..." . z
Pracą redakcji BI kierowało kolejno trzech  redaktorów. Od numeru 

99 B iuletyn  ma pierwszego redaktora jawnego. Cieszy n as, byłych redak 
torów, że nasze pismo może teraz zacząć byt o f ic ja ln y . ,

Nowej redakcji życzymy w ielu  interesujących  tematów, &rona stałych  
korespondentów i  życzliwych czytelników.

Wrocław, grudzień 1989 r .  , . ^Dotychczasowi redaktorzy BI

Z posiedzenia Senatu
24 posiedzen ie Senatu P. Wr. odbyło s ię  16 listop ad a  br. Na wstę 

p ie  Senat pożegnał odchodzącego na emeryturę p rof. B. Pilaw skiego. U 
czczono pamięć zmarłych: doktora h .c .  P.Wr. p ro f. Z. Wiłuna / r .  w. /  
oraz dóo. J . Pyszniaka / I - 2 / .

Po p rzyjęciu  przez Senat protokołu z poprzedniego posiedzenia se­
natu. doc Zdanowski przedstaw ił wyniki wyborów uzupełniających do Se 
na tu . Przedstawicielam i pracowników n ie będących nauczycielami akade 
mickimi z o s ta li :  Żyborska, M. Muszyński. W. S zk larsk i, Zb. Z a ją cz ­
kowski. Natomiast wybory p rzed sta w ic ie li studentów zakończyły s ię  
niepowodzeniem. Próba przeforsowania przez Uczelnianą Komisjęwybor- 
czą /  przy votum separatum dr Jankowskiego wobec stanowiska UKW /  ak 
cep ta c ji wyboru p rzed sta w ic ie li studentów, przy liczn ych  uchybieniach 
formalnych, braku quorum i t p , n ie  powiodła s ię  -  Senat odrzucił pro­
pozycję UEW. Z k o le i rozpatrzono wnioski w sprawach: _

-  nadania ty tu łu  i  powołania na stanowisko p rof. nadzw. doc. E. id -
czak /  45 -  ta k , 0 -  n ie ,  2 -  wstrzymujące s i ę / ,  ^
-  powołania na stanowisko docenta: dr hab. in ż . Z. Banaszaka /60 -

ta k . 0 -  n ie ,  1 -  wstrzym ./.  ̂  ̂  ̂ ,
P rof. Luty przedstaw ił sprawozdanie z rekrutacji oraz le tn ie j  ses  

j i  egzaminacyjnej. W br. przyjęto na pierwszy rok studiów 1481 osób 
/w lip c u  -  1112 osób, we wrześniu -  349 osób/.Zwraca uwagę niewypeł­
n ien ie  lim itów m iejsc na w iększość wydziałów oraz minimalny wzrost 
l ic zb y  przyjętych studentów. Wyniki le tn ie j  s e s j i  egzaminacyjnej po­
tw ierd ziły  tendencje występujące od w ielu  la t :  niską s p ^ ^ o ó ć  na 
2 .4  oraz 10 sem estrze. W pierwszym przypadku je s t  to  wynik kłopotow 
z adaptacją i  odsiewu młodzieży mniej zd o ln ej, w drugim -  taktyka 
przedłużania studiów /szcz eg ó ln ie  j e s t  to  widocznena Budownictwie 
Lądowym, Górnictwie, In for. i  Zarządzaniu/. Z k o le i kwestor P.Wr.,dr 
B ^ ła i .  przedstaw ił informację o sy tu a cji finansowej U czelni.O becnie, 
po kolejnych iM eksacjach ogólna sytuacja finansowa j e s t  zła.Fundusz 
własny w obrocie zmalał ze 120 do 30%, przekroczono wydatki z fundu­
szu rozwoju na zakup aparatury /o k . 1 mld z ł / ,  remonty / 1 ,5 mld z ł /  
i  inw estycje Szkoły. Nie wpływają dotacje / i /  na pomoc m aterialną i  
socjalną d la  studentów. W d z ia ła ln o śc i badawczej zleconej brak je s t  
ok. 1 .2  mld z ł  /do końca roku/, kwestor zaapelował o wzmożenie dys -  
cypliny finansowej we wszystkich jednostkach Szkoły, w szczególności 
w zakresie terminowej r e a liz a c j i  z leceń . G eneralnie, władze Uczelni 
chcą uniknąć zaciągania kredytów bankowych /  bardzo wysoki p rocen tł/ 
i  ratować jednostk i bankrutujące. Tu informacja d la  
ra ią  s i ę  ut rzymać dodatnie saldo: d e ficy ty  zostaną sprawiedliwie 
podzielone między w szystkie jedn ostk i. Dr Jankowski podniósł sprawę 
opóźnień w wypłatach nagród dyrektorów instytu tów , a także /  od
zew na apel kwestora/ w niósł ô niezwłoczne wypłacenie honorariów po 
w płynięciu na konto P . Wr. należności za zakoń czone prace, co oznacaa 
od ejśc ie  od dotychczas ustalonych terminów wypłat. Propozycja zo sta ła  
przyjęta  przez władze U czeln i. Następnie J.M. Rektor przedstaw ił plan



posiedzeń Senatu na rok 1939/90, informując o rezygnacji z wyjazdowe 
go charakteru konferencji Senatu i  p rzen iesien iu  je j  na 15 i  16 gru 
dnia br. Dr Jankowski z g ło s i ł  zastrzeżen ie do terminu n ajb liższego  
posiedzenia Senatu /p ierw otn ie -  26-28 XI b r . /  podnosząc kwestię  
nasila jących  s ię  zwolnień pracowników P. Wr. i  potrzebę u sta len ia  
s tr a te g i i  postępowania w tym zakresie w najbliższym  c z a s ie . Mimo 
wsparcia ze strony doC. Zdanowskiego i  dr Wójcika, wniosek o zwo­
ła n ie  nadzwyczajnego posiedzenia Senatu na ten  temat z o s ta ł odrzu 
eony przy wyraźnej n iech ęci w iększości członków Senatu i  c ia ła  re 
ktorsldego do dyskusji na ten  temat. /Najwyraźniej najwyższym orga 
nem kolegialnym Szkoły j e s t  zebranie dyrektorów instytutów  z pro­
rektorem Charewiczem na cze le  -  przyp. O g ./. Na zakończenie prze­
dłużającego s ię  /  jak zwykle/ posiedzenia Senatu, dokonano m .in. 
wyboru delegata do Komitetu d /s  Postępu Technicznego /wybrano prof 
W. Kasprzaka/; J.M . Rektor odczytał l i s t  p rof. Czerwonko /  jak zwy 
kle p ro testu jący , tym razem w sprawie jego udziału  w karierze prof 
J .  Pawlikowskiego/, poinformował o k olejnej w ersji nowej ustawy o 
szkolnictw ie wyższym, a także zapoznał zebranych ze stanowiskiem  
Zebrania Delegatów NSZZ "Solidarność" w P. Wr. w sprawie obecnoś­
c i  PZPR w organach kolegialnych  Szkoły.

Ogończyk
X X X X X

Po odczytaniu stanowiska Zebrania Delegatów NSZZ "Solidazność" 
g ło s  zabrał I sekretarz KU PZPR dr R. Będziński. Z żalem w g ło s ie ,  
choć n ie bez swady, przywołał ty tu ł dyskusji z 1988 r . /zaplanowa 
nej w 1981 r . /  "Czy możemy s ię  porozumieć?", informując Senat o 
konieczności k o n su lta cji z plenum KU swojego stanowiska w sprawie 
apelu o dobrowolną rezygnację z udziału  p rzed sta w ic ie li PZPR w ar 
ganach kolegialnych U czeln i.

Sięgniemy pamięcią w niedaleką p r z e s z ło ś ć .. .  To KU PZPR P. Wr. 
wypowiedział s ię  zdecydowanie za now elizacją ustawy o szkolnictw ie  
wyższym w 1985 r . , wbrew p p in ii w iększości społeczności naszej U- 
c z e ln i .  Nota bene, KU organizował em isariuszy jeżdżących po zakła 
dach pracy i  agitujących za zmianą ustawy. To na plenum KU PZPR 
P. Wr. padło stw ierdzenie a la  Łysenko: przeciętny poziom naukowy 
pracownika P. Wr. j e s t  wyższy n iż  przeciętn y  poziom naukowy pra* 
cowników niezaszczyconych przynależnością. Ten sam Komitet /  dr 
Będziński j e s t  członkiem egzekutywy KU od 1981 r .  , do niedawna był 
sekretarzem d /s  organizacyjnych, p o zo sta li członkowie mają różne 
zaszczytne staże — np dr Sysak /wyjazdy zagraniczne -  brak uzgod­
nień  -  czy t. odmowy paszportowe/, dr LangowskL. K. Noga /  w ak cji 

oceny 1986/87 sformułował zerzuty wobec 14 osób zatrudnionych na 
U czeln i, które miały doprowadzić do ich  zw olnienia lub usunięcia  
ze stanowiska nauczyciela akademickiego /bezpośredni wykonawcy to 
sekretarze OOP w jednostkach organizacyjnych "skazańców"/. To wła 
śn ie  KU PZPR P. Wr& jednoznacznie zajmuje pozycję "betonu" w orga 
n iz a c j i  wojewódzkiej PZPR. Te i  w iele innych, wikszych im niejszych  
spraw i  sprawek /  chociażby w swoim cza sie  dodatkowe kartk i na be 
nzynę z Działu Transportu d la  członków egzekutywy i  R. Będzińskie 
go też  /  powoduje, że stanowisko Zebrania Delegatów j e s t  niczym i 
innym, jak ty lk o  wyrazem ugruntowanej o p in ii sp ołeczności P. Wr. 
o r o l i  i  m iejscu PZPR na naszej U czeln i.

Towarzyszu Będziński! Torjłie spisek! To op in ia  c ia ła  przedsta­
w ic ie lsk ieg o  najw iększej-organ izacji d z ia ła ją ce j w P. Wr.! Czy mo 
żec ie  to  zrozumieć?
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KONCEPCJA POPRAWY SYTUACJI POLITECHNIKI WROCŁAWSKIEJ 
Część I .  Szkic diagnozy aktualnej sy tu a c ji.

Najważniejszymi dziedzinami działalnośoi* P o litech n ik i Wrocławskiej 
są d z ia ła ln o śc i:  dydaktyczno -  wychowawcza i  naukowo -  badawcza. Trze 
ba pam iętać, i ż  od dłuższego czasu następuje praktyczna ewolucja /n ie  
mająca pełnego odzw ierciedlenia w s ta tu s ie  prawnym/ powodująca p rzejś  
ś c ie  u cze ln i ze zfwry użyteczności publicznej /budżetow ej/ do sfery  
samofinansującej s i ę .  W określen iu  aktualnej sy tu a cji uwagę skonoent*! 
rowano na głównych i  istó tn ych  tendencjach w zakresie zatrudnienia , 
majątku trwałego i  wspomnianych d zied zin . Wykorzystano "Sprawozdanie 
z d z ia ła ln o śc i P o litech n ik i Wrocławskiej w roku 1988". Pozwala ono za*i 
uważyć tendencje zarysowujące s ię  w la tach  1985 -  1988 odnoszące 8$ę 
do u cze ln i jako do c a ło ś c i .  Z aletą opracowania j e s t  m. in . stosowanie 
wskaźnika i n f l a c j i ,  za który /  z uwagi na brak o ficja ln yoh  u sta leń  /  
uznano wzrost średnich p łac w przemyśle^

1 . Charakterystyka zatrudnienia
Do ważnych i  wyraźnych tendencji w zakresie zatrudnienia należy za­l ic z y ć :

+ występowanie równoliczebnych grup pracowników: a /  naukowo -  dydak­
tycznych, b / naukowo -  technicznych i  analogicanych, c /  adm inistracji

+ w grupie "samodzielnych" pracowników naukowo -  dydaktycznych:
-  nieznaczny wzrost lic z b y  pracowników i  ich  procentowego u lz ia łu ,
-  znaczny wiek /  ok. 60 la t  / ,
-  wzrost liczb y  nadanych stopni dr hab i  ich  spadek w 1988 r.

+ w grupie "niesamodzielnych" pracowników naukowo -  dydaktycznych:
-  spadek liczb y  adiunktów /  i  ich  procentowego u d z ia łu /,
-  wzrost lic zb y  asystentów /  i  ich  procentowego udziału  / ,
-  spadek udziału  t e j  grupy w stosunku do pracowników "samodzielnych"

+ w grupie pracowników pozostałych:
spadek liczb y  /  i  u d zia łu / pracowników inżynieryjno -  technicznych
-  wzrost lic zb y  /  i  udziału  /  pracowników naukowo -  technicznych i  

robotników,
Ponadto obserwuje s ię :
-  wzrost p łynności kadr,
-  wzrost udziału  n a u c zy c ie li, mimo że ich  liczb a  m aleje,
-  wąchanie średn iej p łacy n au czycie li w stosunku do pozostałych  pra­

cowników,
-  spadek udziału  wynagrodzeń w poniesionych kosztach.
2. Charakterystyka ruchomych środków trwałych.
Aktualna wartość ruchomych środków trwałych /  aparatury / :
-  j e s t  porównywalna z obrotem /  przychodem i  kosztami / ,
-  stanowi k ilkanaście procent nadwyżki finansow ej.
-  je s t  dwukrotnie większa n iż  fundusz rozwoju /w dyspozycji u c z e ln i/ .
-  wykazuje znaczną d ek a p ita liza c ję .
Zakupy nowej aparatury z zastosowaniem wskaźnika in f la c j i  wykazują 

s ta ły  spadek, i s tn ie ją  obawy wywołane tworzeniem sp ó łek , które mogą 
uszczuplić substancję majątkową.

3 . D ziałalność dydaktyczno -  wychowawcza
Sytuację omawianej d z ia ła ln o śc i można o k reślić  następująco:

-  po stałym spadku liczb y  studentów zauważa s ię  w 1988 r .  ich  w zrost.
-  liczb a  studentów na nauczyciela j e s t  s ta ła ,
-  mimo spadku liczb y  studentów osta tn iego  roku coraz w ięcej osób

kończy stud ia  w term in ie ,
-  95% kosztów dydaktyki pokrywa dotacja  z budżetu państwa,
-  udział kosztów dydaktyki w kosztach ogółem szybko m aleje,
-  największy u d zia ł w kosztach dydaktyki mają wynagrodzenia,
-  uwzględnienie in f la c j i  wykazuje regres w ielk ości kosztów dydaktyki.
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4 ! D ziałalność naukowo -  badawcza. - ,
Prezentując <tę sfero należy wymienić następujące fakty:

- d w ie  tr zec ie  kosztów j e s t  p okrywany cn z programów sterowanych

-  prace^wdroieniowe i"usługowe" stanowią znikomą cz ęść , a ich  udzia ł

-  w^układzie rodzajowym spada u d zia ł wynagrodzeń, a rośnie udzia ł

-  ? układzie kalkulacyjnym honoraria stanowią 15 %.
-z e  z leceń  j e s t  pokrywane gros kosztów wydziałowych i  ogólnych,
-  uwzględnienie in f la c j i  wykazuje spadek dopływu funduszy.

Należy zauważyń, iż  koszty ogólne /  d o t. u cze ln i /  są porównywalne 
z kosztami wydziałowymi /  d o t. jednostek / .

Część I I  .  Zarys koncepcji programowej.
Aktualną sytuację P o litech n ik i Wrocławskiej można uznać za trudną, 

aczkolwiek n ie wydaje s ię  być tragiczna. Zarysowują s ię  dwie drogi 
poprawy te j  sy tu a c ji. Jedna polega na mniej lub bardziej spektaku -  
larnych redukcjach zatrudnien ia , zmniejszeniach liczb y  jednostek o 
charakterze pomocniczym, oszczędnościach w kosztach. Droga ta j e s t  A-<- 
najłatw iejsza  i  bywa n a jczęśc ie j wybierana z uwagi na defensywność. 
Ambitniejszym i  trudniejszym postępowaniem j e s t  dokonanie p r z e g r z e ­
wania s i ł ,  wprowadzenia zmian kadrowych i  organizacyjnych, modyfikac­
ja mechanizmów d z ia ła n ia , wywołanie powszechnej aprobaty i  chęci do 
r e a liz a c j i  programu mającego nawet char akt e f  w iz j i .  Ta ofensywna droga 

swego ryzyka j e s t  zalecana w liter a tu r ze  i  bywa z powodzeniem 
stosowana w w ielu  krajach.

1 , Wnioski wynikające z an a lizy  sy tu a cji u  ̂ . n. AAa /  P olitechnika Wrocławska sta je  s ię  u cze ln ią , w której d zia ła ln ość  
dydaktyczno -  wychowawcza j e s t  ograniczana na rzecz d z ia ła ln o śc i nauko­
wo -  badawczej, a zwłaszcza d z ia ła ln o śc i zleconej i  realizowanej poza 
normalnymi obowiązkami. Uzasadniony niepokój budzi znaczny udzia ł w pro 
gramach sterowanych cen tra ln ie , które prawdopodobie zoytaną drastycznie  
ograniczone.

b / Znacznym utrudnieniem j e s t  konkurencja małych i  operatywnych 
spółek, w których zatrudnieni są  pracownicy o dość dużych kw alifikac­
jach i  które mają znaczny tzw. współczynnik powrotu. Mają one systemy 
informacyjne ograniczne do niezbędnego minimum.

c /  Za podstawowe problemy należy uznać : zmianę struktury zatrudn ię 
n ia , zwiększenie operatywności kadry k ierow niczej, zapewnienie napły­
wu lunduszy zwłaszcza z uwagi na spadek płacy rea ln ej /  in f la c ja  /  i  
trudności odtworzenia majątku trwałego.

2 . Propozycje głównych kierunków działań .
a / Zasadniczą kwestią j e s t  sta tu s P o litech n ik i Wrocławskiej jako u 

c z e ln i ,  tn z . je j  przynależność do sfery  użyteczności publicznej i / lu b  
do sfery  samofinansowania. Przynależność do pierwszej s fery  oznacza 
zagwarantowanie: pokrycia kosztów z budżetu państwa. Dlatego też  po -  
trzebna j e s t  szczegółowa analiza  zmierzająca do u realn ien ia  w ielk ości 
d o ta c ji. W przypadku za liczen ia  u cze ln i do drugiej sfery  pojawia s ię  
pierwszoplanowa kwestia stosunków własnościowych. Na w ła śc ic ie lu  bô  — 
wiem spoczywa obowiązek prowadzenia efektywnej d z ia ła ln o śc i. Z uwagi 
an rządowe d zia łan ia  w kierunku rynku kapitałowego j e s t  uzasadnione, 
by z efektów tych d zia łań  w p e łn i skorzystać.

b / Drugim ważnym kierunkiem drogi ofensywnej powinno być z mienie -  
nie zasad funkcjonowania u cze ln i. Aktualnie stanowi ona sztywną stru  
kturę o nadmiernej c e n tr a liz a c j i ,  z której uciek ło  w iele  osób o wyso 
kich kw alifikacjach i  wktórej j e s t  sporo niegospodarności. Doświadczę 
nia w ielu  krajów wykazują wysoką efektywność mobilnych zespołów nauko 
wo -  badawczych o znacznej autonomi, które są pozbawione skrępowań ad 
ministracyjno -  biurokratycznych. Potwierdzają to te ż  p o lsk ie  doś — 
wiadczenia decentralizacyjne zmierzające do upodmiotowienia pracowni­
ków. Również w ramach u cze ln i samodzielny in sty tu t 1-25 cechuje s ię :  

-  wysokim wskaźnikiem wzrostu sprzedaży,
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-  najwyższą w artością  sprzedaży na jednego zatrudnionego,
-  wysoką nadwyżką na jednego zatrudnionego,
-  wysokim funduszem rozwoju w dyspozycji in sty tu tu ,

W ramach tego kierunku należałoby m. in . zmienić zasady ew idencji 
kosztów ta k , by p ozw oliły  wykazywać k o szty  zbędne oraz poprawić efek  
tywność poprzez usunięcie niegospodarności wykazanej przez kontrole. 
Należy zatem dążyć do tak ich  warunków d z ia ła ln o śc i instytutów  i  zes­
połów, które z powodzeniem stwarzają np* spółki.W arto zaproponować 
a f i l ia c j ę  spółek. P olitechn ika Wrocławska ma do zaoferowania wysoką 
pozycję naukową i  może być leaderem. <

c /  Dopiero po rozstrzygn ięc iu  powyższych k w estii /* P ° r .J ^ k ty  a * 
b / można u s ta l ić  środki do r e a liz a c j i  głównych celów , a wśród nich  
poziom i  strukturę zatrudnienia oraz lic z b ę  jednostek pomocniczych. 
Już d z iś  j e s t  oczyw iste, i ż  adm inistracja centralna ^ ^ l n i  j e s t  roz 
budowana. Dążąc do je j ,r ed u k c ji należy przygotować możBdRśść urlopo­
wania /  delegowania /  pracowników oraz przygotować warunki do podję­
c ia  przez nich samodzielnej d z ia ła ln o śc i usługowej lub produkcyjnej, 
w której będą wykorzystywane rozwiązania pracowników u cze ln i.

Autor pragnie przeprosić PT Czytelnika za skrótowy i  tezowy cha 
rakter opracowania. Wpłynął na to  krótki czas będący * dyspozycji 
oraz pozycja , którą przyszló  mu p e łn ić  w ostatn ich  la ta c h , a która  
n ie  pozwalała uzyskać inform acji i  doświadczeń.

Mikołaj F ir le j

Projekt
Uchwała REW NSZZ "Solidarność" -  Dolny Ś ląsk  
z 27 listop ad a  1989 r .

Regionalna Komisja Wykonawcza NSZZ Solidarność -D o ln y  ^ ląsk  
wzywa KKW do za jęc ia  stanowiska w sprawie ochrony Prawiłdo pracy 
Brak takiego stanowiska, przy jednoczesnych rządowych zapowiedziach 
mającego wystąpić bezrobocia, budzi najwyższe zaniepokojenie załóg

^ " ^ L p S ^ n i e  to  zwiększa fa k t, i ż  w aktualny, system ie praw- 
nym is tn ie ją  lu k i odnośnie zabezpieczenia prawa do pracy d la  zwal- 
3 ^ o h  pracowników. Luk tych n ie w y p e łn i przygotowany przez Minis­
terstw o Pracy i  P o lity k i Socjalnej projekt rozwiązań prawnych p t .  
"Koncepcja rozwiązywania problemów ewentualnego bezrobocia spowodo- 
waneao Krupowymi zwolnieniami z pracy". Co w ięcej projekt ten  zawie 
ra propozycje przepisów zm niejszających dotychczasowe uprawnienia
^ * ° R ^ ^ o l id a m o ś ć "  -  Dolny Ś ląsk P rzyjęła  26 p a p ie r n ik a  " S ta ­
nowisko w Sprawie Ochrony Prawa do Pracy . W cześniej, 17 paździer­
nika stanowisko to  było przedstawione, jeszcze jako p ro jek t, na ob­
radach Krajowej Komisji Wykonawczej NŻZZ "Solidarność .  Ze ^ z g ^ u ^  
na fa k t , i ż  w t e j  sprawie n ie  można pozwolić na żadną, d a lszą  zwło­
k ę, RKW zobowiązuje sojego Przewodniczącego Władysława ^as^TiŁU. a 
do ponownego przedstawienia zajętego przez n ią  Stanowiska na n a jb li  
ższych obradach KKW i ,  jednocześnie postaw ienia t e j  sprawy p r io r y ­
tetow ej d la  całego Związku. RKW wnosi o powołanie zespołu  robocze­
g o , którego zadaniem będzie opracowanie propozycji Związku.

Projekt uchwały z o s ta ł zgłoszony przez Romana Traczyka i  przy -  
ję ty  jednogłośnie.
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nEhurT z UDZIAIEM POMTECHNIEL.4  ̂ 00 0 NICH WBESZ
Spółki z ograniczoną odpowiedzialnośc ią , których udziaIo*c** ^ ^  

P o li^ ch n ik a  Wrocławska madą raczej negatywną opinię  
U czeln i. Co ciekawe, opin ia t a ,  w w ielu  przypadkach, n ie  opiera s ię  
na znajomości faktów a jedynie na odczuciach. Wydaje s ię  w ięc . że 
i s tn ie je  potrzeba szerszej inform acji dotyczącej d z ia ła ln o śc i 10

^°*^by^unił^ć*w ątpliw oś c i  co do mhich in t e n c j i ,  jako autora artyku­
łu  pragną, już na w stęp ie , zadeklarować msoją zdecydowaną dezaproba- 
tęw^stosunku do w szelkich dotychczasowych przedsięw zięć w 
d zi^ d zi^ i^ W  k ilku  najb liższych  numerach B iuletynu będę p r z e d sta ­
w ia ł wybrane przez s ieb ie  informacje dotyczące d zia ła ln ośc iąsp ó łek . 
Jakkolwiek, biorąc pod ^ a g ę  m ó ^ a d e k l a r o w ^ ^ ^ ^ k  do n ich^ obór  
faktów będzie na pewno subiektywny, niem niej, będę s ta r a ł s ię  ograni 
czyć w szelki komentarz do minimum. . . .  - ^

Rozpocznę od najmnłodszej spółk i z udziałem P o litec h n ik i, od 
Spółki "P rofile" . 0 wyborze zadecydowały następujące fakty: - . .
-  Spółka "Profile" j e s t  pierwszą spółką akcyjną z udziałem P o litech -

"l*Statut Spółki umożliwia zwiększenie kapita łu  akcyjnego, i  jedno -  
cześn ie , sprzedaż a k cji w ręce prywatne, . .
-  We wrześniu 1989 r .  Prezes Spółki r o z es ła ł do w ielu  jednostek

Uczelni o fertę  dotyczącą możliwości sprzedaży: prac badawczych za 
pośrednictwem Sp. "P rofile" . W ofercie  zapewnia s ię  wykonującym pra­
ce . możlowość korzystania z urządzeń P o lite c hn ik i oraz korzystne wa 
runki finansowe /wynagrodzenie w wys. 53% sumy sprzedażnej, podczas 
gdv na P o litech n ice  najbardziej korzystny zwrot wynosi ok. 33% / .  
Jednocześnie, również we wrześniu. J.K. Rektor Kmita wystosował do 
wszystkich Instytutów pismo potępiające w szelkie wykorzystywanie in ­
frastruktury Uczelni d la  prywatnych celów zarobkowych, za lecając__
dyrektorom podjęcie odpowiednich dzia łań  w ce lu  zapobiegnięcia tym
praktykom^ powstała 23 czerwca 1989 r .  Zgodnie z informac­
jami przekazanymi przez Prorektora T. Winnickiego Senatowi P. Wr., 
spółk i miały przystąpić obok firm prywatnych również Pafawag i  
"Elwro". W rzeczy w isto śc i, poza P o litechniką, umowę n otarialną podpi­
sa ło  9 małych spółek z o. o. Kapitał akcyjny obejmuje 300 a k cji na 
łączną sumę 30 mln.3. I  tu  nie mogę s ię  powstrzymać od komentarza, w 
moim rozumieniu, spółkę zakłada s ię  wtedy kiedy n ie ma s ię  p ieniędzy  
aby samemu rozpocząć d zia ła ln ość  gospodarczą lub t e ż ,  ma s ię  p ien ią  ­
dze a le  n ie posiada s ię  wystarczających um iejętności /zakłada s ię  wte 
dy tzw. spółkę z "know how"/. W omawianym przypadku trudno j e s t  po­
wiedzieć co sk ło n iło  P olitechnikę do zawiązania te j  sp ó łk i. Kapitał 
30 min. zł j e s t  raczej śmieszny jak na czerwiec b .r .  /tym b a rd ziej, ze 
P.Wr. objęła 67% a k c j i / ,  firmy które p rzystąp iły  do Spółki n ie  dys­
ponują raczej żadnym liczącym s ię  potencjałem. Łatwiej odpowiedzieć 
na pytanie: *jaki był in tere s  pozostałych akcjonariuszy?". Otóż 9 
firm . za śmieszne pieniądze zapewniło sobie dostęp do infrastruktury  
P olitech n ik i /P ar. 9 Statutu Spółki: "Politechnika zobowiązuje s ię  do 
udostępnienia Spółce odpłatnie pomieszczeń i  urządzeń niezbędnych do 
je j  d z ia ła ln o śc i. Warunki i  termin tego udostępnienia strony określą  
w umowie"./. Przedsiębiorstwo "Gepard" Sp. z o .o . zapewniło sobie tą  
możliwość poprzez zakńpienie 1 a k cji za 100 ty s .  zł.

Mała i lo ś ć  przydzielonego mi miejsca n ie pozwala mi na szerszą  ln  
formację o udziałowcach Sp. " P rofile* , warto jednak zwrócić uwagę na 
pewne fak ty . Otóż p . Edward Czarny podpisał akt notarialny tak  w imię 
niu S półd zie ln i "Wod-Mel" /p o z . 2 /  jak i  w im ieniu Sp. z o .o . Geo -  
technika" /p o z . 5 /  . Pan Henryk Szuber wt im ieniu Sp. z o .o . Ge o sad 
/p o z . 1 0 / oraz Sp. z o .o . "Geosad- Service" /p o z . 1 3 / .  P ozostałe f i r ­
my, które p rzystąp iły  do Spółki to :  "Energeo* Sp. z o .o . ,  "Sansat 
BpJ z o .o . ,  "Eltech" Sp. z o .o . ,  "Ekamotor* Sp. z o^ o ., "Aqyarius E& 
z o .o . Dodać jeszcze  n a leży , że w im ieniu P. Wr. akt notarialny pod­
p is a ł  Dyrektor ZANID-u Wiesław K rasiński.
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Władze Spółki "P rofils"
Zarząd! Ryszard Borys -  p rezes , Ryszard Wojtaszek, Wiesław Krasiński 

-  w icep rezesi.
Komentarz! Art. 482. par. 1 . Kodeksu Handlowego z 27 VI 1934 r. mówi! 
"Kto biorąc udział w tworzeniu sp ółk i albo-będąc członkiem władz spół 
k i lub likwidatorem , d z ia ła  na j e j  szkodę, podlega karze w ięzien ia  
do la t  5 i  grzywny.*'. Powstaje pytan ie! jak dyrektor W. K rasiński po­
godzi obowiązki pełnomocnika P. Wr. z obowiązkami wiceprezesa Sp.'Pro 
f i l e " ,  b iorąc pod uwagę, że j e s t  aktualnie zatrudniony w obu tych f i r  
mach? ^

Nadzorcza
Tomasz Winnicki -  p rezes , Edward B łaszczyk, Andrzej Musielak -  wice -  
p r e z e s i, Franciszek Bagłaj /kw estor P. Wr., to  w łaśnie on będzie us­
t a la ł  warunki na jak ich  Spółka będzie wykorzystywała sp rzęt P. Wr. / ,  
Józef Frąckowiak, Edward Czarny -  członkowie Rady Nadzorczej.

c . d . n. Roman Traczyk
W następnym numerze! d a le j o Sp. " P ro file" , I  -  24 -  p ie c  indukcyjny- 
%D EYBROMECH -  HYDROMBT -  ZD KGHM -  Zakład Rzem ieślniczy "Alfa",a jak  
ptarczy m iejsca to  o następnych spółkach.

O św iadczen ie 6 .12 .89
Zespół powołany w dniń 8 XI 1989 r . przez Zebranie Delegatów d la  

w yjaśnienia przebiegu incydentu, ja k i zaszed ł 23 X na posiedzeniu  
Rady Wrocławskiego Klubu Obywatelskiego przeprowadził rozmowy z pp 
Zbigniewem Pohlem, c z ł .  R.W. KO, Franciszkiem Połomskim, przewodni 
czącym R.W.KO, Ludwikiem Turko, rzecznikiem  prasowym RKW oraz otrzy  
mał za pośrednictwem p . Wojciecha Myśleckiego pisemny komentarz do 
tek stu  zamieszczonego w numerze 23/220 Solidarności W alczącej, który 
to  te k s t  stanow ił podstawę w niesien ia  sprawy na Zebranie Delegatów. 
Zapoznaliśmy s ię  też  z oświadczeniem Rady WKO z dn 7 XI 1989 r .  
oraz z lis tem  otwartym p rof. Andrzeja Wiszniewskiego skierowanym do 
Rady w dniu 13 XI 1989 r .

Biorąc pod uwagę cza s , jak i upłynął od dnia posiedzenia Rady WKO 
oraz fa k t , że re la c je  z przebiegu incydentu oparte były  wyłącznie na 
pamięci obecnych /  n ie mieliśmy możliwości zapoznania s ię  z zapisem 
magnetofonowym wypowiedzi, a nawet n ie wiemy czy zap is ta k i i s t n ie j e /  
całkow icie jednoznaczne odtworzenie incydentu było d la  nas niem ożli­
we, tym b a rd z ie j, że według oświadczenia rzecznika prasowego RKW ze­
branie Rady WKO miało charakter poufny.

Jednakże analizując w szystkie reakcje doszliśm y do następujących  
wniosków:

1 . Wypowiedź Wł. Frasyniuka n ie zawierała stw ierdzenia poddające­
g o  w wątpliwość k w a l i f i k a c j e  psychiczne dr J . Waszkiewicza do p ełn ie  
n ia  funkcji w życiu  p u b lic z n y m . Z a rz u t  p o d n ie s io n y  przez Wł. Frasy — 
niuka dotyczył d ecyzji d r  W aszk iew icza p o d j ę t e j  w to k u  procesu i  
zm ieniającej charakter r e p r e s j i  j^-kim b y ł  poddamy ja k o  c z le n e k  w ładz 
S o lid arn ości. Należy jednak mieć na uw adze, że  s t o p i e ń  z a g r o ż e n ia  
procesowego dr J . Waszkiewicza jako jednego z s y g n a ta r iu s z y  komunika 
tu  Krajowego Komitetu Strajkowego proklamującego 13 grudnia 1981 r .  
stra jk  generalny, b y ł większy n iż  tych członków KK którzy n ie  uczes­
t n ic z y l i  w podejmowaniu t e j  a k c ji.

2 . Nie p odziela jąc poglądu Wł. Frasyniuka na tę  
dnak, na podstawie dostępnych in form acji, uznać, że 
n ie  miała znamion zn iesław ien ia  dr J . Waszkiewicza.

3* Wyrażamy ubolewanie z powodu krzywdy m oralnej, jaka spotkała  
dr J . Waszkiewicza, którego charakter i  umysłowość wysoko cenimy i  
którego kw alifikacje do p e łn ien ia  fu n kcji publicznych n ie  u legają  
d la  nas w ątp liw ości.

Krzysztof Pigoń Antoni Tarcz ewski
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Wstępny projekt ustawy o szkolnictw ie wyższym
komisja powołana przez m inistra Samsonowicza, d z ia ła jąca  pod 

przewodnictwem p rof. Izdebskiego, przygotowała "projekt wstępny 
ustawy o szkolnictw ie wyższym, który z początkiem listop ad a  zo sta ł  
przedstawiony do oceny pewnej l ic z b ie  osób, by -  po ewentualnych 
zmianach zasugerowanych przez n ie -  w w ersji poprawionej t r a f ie  już  
o f ic ja ln ie  do u cze ln i akademickich. Dyskusja w u czeln iach , która 
zapewne nastąpi jeszcze  w grudniu tego roku, posłuży do opracowania 
ostatecznej w e rsji, jaką M inister przedłoży Sejmowi z początkiem  
roku przyszłego. Ponieważ projekt kom isji Izdebskiego id z ie  d a le j  
w kierunku samorządności od propozycji "prowizorium Ustawowego 
opracowanej przez Ogólnopolską komisję Porozumiewawczą Nauki 
/OKPN/ "Solidarności" , można spodziewać s i ę ,  że on w łaśnie da po­
czątek nowej ustaw ie. Z tego względu warto zapoznać grono pracow -  
ników P o litech n ik i już z jego pierwotną w ersją, choćby miała ona 
ulec zmianom w re zu lta c ie  zgłoszonych w a g  i  postulatów.

Zasadniczym novum projektu j e s t  wprowadzenie dwu k ategor ii uczel 
n i! o pełnej samorządności oraz o samorządności ograniczonej kon — 
tr o lą  M inistra lub Rady Głównej. Warunkiem uzyskania pełnych praw 
j e s t  posiadanie w gronie nauczającym co najmniej 100 profesorów i  
docentów oraz prowadzenie kszta łcen ia  na co najmniej 10 k ierunkach. 
Uczelnie tak ie -  same konstruują swój s ta tu t ,  n ie  wymagający za t­
wierdzenia przez M inistra i  regulujący praktycznie wszystkie sprawy 
jak struktura u c z e ln i, sprawy pracownicze i  studenckie. M inister 
sprawuje "ad "imi nadzór jedynie w zakresie zgodności ich  d z ia ła ł — 
ności z prawem a ew. jego ingerencje dotyczą tylko n iew ie lu , mniej 
isto tn ych  spraw /  m .in. funduszu nagród 1 zasad jego p o d z ia łu /.

Rada Główna uzyskuje z powrotem charakter rzeczyw iste 1 reprezen­
t a c j i  akademickiej, jakkolwiek w związku ze zmniejszeniem je j  l i ­
czebności /  20 p ro f. i  docentów, 7 innych n auczycieli akademickich, 
i  3 studentów /r ep re zen ta c ja  ta  wyłaniana j e s t  w wyborach pośred­
nich /  przez elektorów wybieranych w uczelniach w l ic z b ie  1 na 50 
profesorów i  docentów oraz 1 na 200 pozostałych n a u c z y c ie li/ . Dele­
gatów studenckich wybiera ogólnokrajowy Zjazd Samorządów Studenc -  
kich . Decyzyjne uprawnienia Rady nie są jednak duże: oprócz okreś -  
lan ia  warunków prowadzenia kierunków studiów i  nadawania tytułów za 
wodowych przez u czeln ie oraz usta lan ia  programów rozwoju szkoln ie -  
twa Rada Główna wybiera odwoławczą komisję dyscyplinarną i  przypa -  
dająca uczelniom część składu Centralnej Komisji K walifikacyjnej. 
J est to  w zasadzie organ opiniodawczy M inistra.

środki finansowe uczeln i mają pochodzić a /  z budżetu, b /z;od­
p ła tn ie  prowadzonej d z ia ła ln o śc i badawczej, c /  ze źródeł innych jak 
opłaty za stu d ia , d zia ła ln ość gospodarcza, udział w spółkach, daro­
wizny. środki budżetowe składają s ię  z d o ta c ji na utrzymanie i  roz­
wój u cze ln i, d zia ła ln ość dydaktyczną i  k szta łeśn ie  kadr, ze środków 
uzyskanych przez uczeln ię na prowadzenie określonych prac badawczych 
i  z takichże środków pozyskanych indywidualnie.

Podstawową jednostką u cze ln i je s t  wydział. Dalsze elementy struk  
tury określa s ta tu t u cze ln i. Organami u cze ln i jednoosobowymi są:rek  
to r ,  prorektorzy, dziekan i  prodziekani oraz dyrektor ad mini stracy j 
ny. Tryb wyboru kolegialnych i  jednoosobowych organów określa sta­
tu t u cze ln i. Pierwsze wybory mają s ię  odbyć do 31 VII 1990 r. na 
podstawie regulaminów wyborczych uchwalonych przez senat. Wyborów 
rektora , prorektorów, dziekanów i  prodziekanów w r .  1990 dokonają 
senaty i  rady wydziałów w składzie obecnym jednakże bez przedstawi­
c i e l i  p a r t i i  i  zw. zaw ., natomiast uzupełnionym o p rzed sta w ic ie li 
a /  profesorów i  docentów, b / pozostałych n auczycieli akademickich, 
c /  studentów, d / innych pracowników u cze ln i. Udział każdej z tych  
grup n ie może być n iższy  n iż 10 % składu senatu /rady w ydziału/.
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Projekt ustawy przewiduje od polityczn ien ie u cze ln i: w senacie i  
radach wydziału n ie  zasiadają przedstaw iciele  p a r t i i  i  związków za­
wodowych, in stancje partyjne n ie  mają żadnych szczególnych upraw -  
n ień , odpolityczn ien iu  ulega formuła ślubowania studenckiego oraz 
k ryteria  zatrudniania i  awansowania. *

Drugie novum projektu ustawy dotyczy n au czycie li akademickich. 
Projekt przewiduje dwie grupy n a u czy cie li akademickich: pracowników 
naukowych a mianowicie : profesorów, profesorów u cze ln i, adiunktów 
i  asystentów oraz pracowników dydaktycznych : docentów, wykładowców 
lektorów i  instruktorów. Profesorowie mianowani są na s ta łe  przez 
m in istra , profesorów u cze ln i i  docentów mianuje w zasadzie na s ta łe  
/ l e c z  s ta tu t może przewidywać inny okres mianowania/ rek to r , p o ­
dobnie jak i  pozostałych  n a u czy c ie li akademickich, których okresy 
zatrudnienia u sta la  senat.

Wymiar pensum n a u czy cie li akademickich określa sen at. Na wynagro 
dzenie składają s ię :  stawka osob istego  zaszeregowania + wynagrodze­
n ie za za jęc ia  + ew. dodatki. 0 i l e  u czeln ia  posiada środki finanso  
we inne n iż dotacje z budżetu na p łace /  np. środki na prowadzenie 
badań opłacanych z buiżetu  lub środki pozabudżetowe/, senat może 
g^triększyć wynagrodzenia zasadnicze i  dodatki funkcyjne. Nie—nauczyel 
c ie le  akademiccy zatrudnieni są na podstawie umowy o pracę.

Warunkiem podjęcia studiów /  nawet jako wolnego słuchacza/ j e s t  
posiadanie matury, natomiast tryb p rzyjęcia  na stu d ia  określa senat. 
Regulamin studiów u sta la  senat po za s ię  g n ięc iu  o p in ii samorządu 
studenckiego. Na 2 osta tn ich  la tach  student może zostać asystentem  
-  s ta ży stą . Samorząd studencki d z ia ła  na podstawie regulaminu uch -  
walonego przez studentów, senat sprawdza jedynie jego zgodność ze 
statutem u cze ln i. Samorząd studencki decyduje o rozd z ia le  środków 
przeznaczonych na ce le  studenckie. P rzedstaw iciele samorządów uczel 
nianych tworzą Zjazd Samorządów Studenckich. Studentom przysługuje  
prawo do zrzeszania  s ię  w organizacjach, które re je s tr u je  rektor. 
Warunkiem r e je s tr a o j i  j e s t  zgodność sta tu tu  /regulam inu/ z prawem i  
ze statutem u cze ln i. Samorząd i  organizacje mają prawo do podjęcia  
strajku  studenckiego, a le  dopiero jako ostateczne d zia ła n ie  po wy -  
czerpaniu innych sposobów rozwiązania k o n flik tu . Studenci strajkują  
cy n ie  mogą przymuszać n ie  strajkujących do przerwania uczestnictw a  
w zajęciach .

Pomijając przypadki zagrożenia życ ia  i  k atastrofy  żywiołowej, po 
l i c  ja może wkroczyć na teren  u cze ln i jedynie na wezwanie rektora . 
W przypadkach wyjątkowych rektor może zaw iesić /czasow o/ z a jęc ia  w 
c a łe j  u cze ln i lub w pewnych jednostkach organizacyjnych, musi jed­
nak uzyskać /ew . ex p o s t /  zgodę senatu. W przypadku odmowy ze s tro ­
ny senatu , rektor powinien cofnąć swą decyzję lub przedstawić spra­
wę do rozstrzygn ięc ia  m inistrow i. .

Pracownicy i  studenci mają prawo do organizowania zgromadzeń i  
m an ifestacji.

W przepisach przejściowych przewidziano, że okresy zatrudnienia  
obowiązujące przed wejściem ustawy w życ ie  p ozostają  bez zmian, do 
cenci ze stopniem dr h a b il. zo sta ją  automatycznie profesorami uczę 
l n i ,  bez stopnia zaś otrzymują stanowisko dydaktyczne docenta.

Traci moc ustawa o M inistrze Edukacji Narodowej /  t j .  osławiona 
ustawa o M inistrze Nauki i  Szkół Wyższych z r .  1985 / .

S ta tu t u cze ln i może być uchwalony jedynie przez nowo wybrany < 
nat /  obecny senat może jednak przygotować projekt sta tu tu  / .

p ro f. K. Pigoń
PS. W opracowaniu tym przedstawiona zo sta ła  jedynie ta  wersja us 
tawy , która odnosi s ię  do u cze ln i o p ełn ej samorządności
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Wrocław, 24 listop ad a  1989 r .Praf. d r Andrzej Morawieaki 
Przewodniczący Komisji OKFN 
d /s  Ustawy o Szkoln* Wyższym 
Uniwersytet Wrocławski 
Wrocław, PI. Uniwersytecki 1.

Szanowny Panie M inistrze,

Pan
Doc. d r hab. Janusz Ł. Grzelak 

^Podsekretarz Stanu M+E.N. 
WARSZAWA

Po otrzymaniu, w dniu 1? b.m ., projektu Ustawy o Szkolnictw ie Wyż -  
szym przygotowanego przez zespół MEN, przedyskutowaliśmy ten  projekty 
w gronie członków Prezydium OkPN i  Komisji d /s  Ustawy o S zk o lS ctw ie ' 
wyższym. Na te j  podstawie przesyłamy następujące uwagi.

zdaniem, is to tn a  wada tego projektu wynika z fak tu , że zos -  
°n przygotowany przed przyjęciem generalnych założeń regu lacji pra 

nauki i  postępu technicznego, opracowywanych obecnie 
kierowanym przez p rof. W. Findeisena. Co w ięcej, n iektóre ro 

projekcie Ustawy są wyraźnie niezgodne z koncepcja 
zesp ó ł. Z tego względu uważamy, że ustawa 

przez MEN k sz ta łc ie  będzie musiała zostać zmieniona po 
zasad organizacyjnych nauki p o ls k ie j , po-

-

3 ^ * ? °  . . = s s g ^ .kierunku, sformułowanych niekiedy tr a fn ie j n iż w projekcie OKPN.Zdając 
? bezwzględnej konieczności uchwalenia przez Parlament us 

wyższy w ciągu najb liższych  3 - 4 m iesięcy , uważamy 
i  na projekcie OKPN jak, i  na projekcie MEN b y ło S
H  Uważamy je d n a k ,  że w p r o je k c ie  MEN k i l k a  p u n Stów b ez w z g lę d n ie  wymaga zmian.

^ ^ a ln i  polsk ich  na 2 grupy różniące s ię  zakresem 
S ę  jednakże podział ten  n ie może opierać

4 kryteriach ilościow ych . Właściwy podział winien uw -  
* osiągn ięcia  naukowe pracowników u cze ln i. 

Warto zauważyć, że przyjęte w projekcie MEN krytei. elim inują z D ier- 
w szyst^ e  p o lsk ie akademie medyczne! Zdajemy sobie sprawę 

t k ^  y ^ ^ i k o w a n i .  u cze ln i, zw lL zcza w ^oczą-
tkowym okresie obowiązywania ustawy. Być może. w okresie orze Iści nwm

^  naukowych. Mimo pewnych pozorów unowocześnienia pet -  
ryfikuje on dotychczasowy -  mocno krytykowany -  model awansu naukowetro
^ s o ^ T ^ l  o s i ^ n i ę ^ I  s t a n o w i s k l ^ ^ o  p r o ^ '

id o c e n ta ,  doprowadziłby do paradoksalnej sy tu acji stawiania wyższych wymagań docentowi n iż profesorowi! **

7 o ^ s i e  obowiązywania przepisów przejściowych na 
elektorskim  u sta len ie  przepisów dotyczących wv 

^°^w organów kolegialnych i  jednoosobowych w s z ę d z L ^ .  gdzie f n r ^  
S i ł t  ^  c z e l n i .  P ro p S u jem r^ ż  z^pis w ^
S ć i S  ^  j e d n . . . . b ^ .  d .
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W w ielu  innych punktach projektu MEN znajdują s ię  sformułowania, 
które nasuwają nam w ątpliw ości. I tak na przykład, uważamy że n iece ­
lowe j e s t  odwoływanie s ię  w ustawie do Karty N auczyciela, która może 
w p rzy sz ło śc i zostać zn iesiona wraz z innymi przywilejami branżo -  
wymi. Przyznawanie określonych kompetencji Narodowej Radzie Badań 
Podstawowych -  organowi, którego is tn ie n ie  n ie  zosta ło  jeszcze zade­
cydowane -  j e s t  n iesłu szn e . Zdaniem p rzed sta w ic ie li szkół artystycz­
nych w iele  punktów tego projektu ustawy nie odpowiada specyfice ich  
u cze ln i.

Do tych i  innych punktów chcielibyśm y wrócić w ewentualnej póż -  
n ie jsz e j  dyskusji nad tym projektem. Uważahy bowiem, że przy uwzglę­
dnieniu naszych zasadniczych zastrzeżeń  wymienionych w p . 1-3  pro­
jek t MEN mógłby uzyskać poparcie OKPN

Łączę wyrazy poważania
P rof. dr Andrzej Morawiecki

Wrocław, 30 listopada 1989 r .
Do Krajowej Komisji Wyborczej 
NSZZ "Solidarność*
Na ręce Przewodniczącego Komisji 
k o l, K rzysztofa Dowgiałło 
GDAŃSK
u l.  Wały J ag ie lloń sk ie

W dniach 23 -  25 XI br w Szczecin ie odbył s ię  Zjazd Regionalny 
struktur NSZZ "S" zarejestrowanych w Międzyzakładowym Komitecie Or­
ganizacyjnym. Dokonano wyboru władz regionalnych i  delegatów na Zjazd 
Krajowy Związku. Do udziału  w wyborach i  Walnym Zebraniu Delegatów 
n ie  dopuszczono organ izacji zakładowych zarejestrowanych w Tymczaso­
wym Zarządzie Regionu NSZZ "Solidarność" Pomorza Zachodniego. Orga -  
n izacje  t e ,  i  Tymczasowy Zarząd Regionu, niezmiennie deklarowały wo­
l ę  i  podejmowały d zia łan ia  w kierunku uratowania jedności Związku, 
domagały s ię  przeprowadzenia demokratycznych wyborów otwartych d la  
w szystkich członków Związku, oraz wspólnego Zjazdu Krajowego.

Nie zo sta ły  wysłuchane i  uwzględnione g ło sy  członków Związku za -  
niepokojonych rozwojem wydarzeń w NSZZ "Solidarność". Zignorowane zo 
s ta ły  apele i  uchwały Porozumienia na Rzecz Przeprowadzenia Demokra­
tycznych Wyborów w NSZZ "Solidarność", Grupy Roboczej Komisji Krajo­
wej oraz w szystkich tych , którzy domagali s i ę ,  aby Związek powrócił 
do zasad sformułowanych na I  Krajowym Zjeżdzie Delegatów.

Stanowczo protestujemy przeciwko tego rodzaju praktykom, gdyż uwa 
żamy, że prowadzą one w sposób nieuchronny do d estru k cji NSZZ "S".

Domagamy s ię  od Krajowej Komisji Wyborczej, na której ciąży  
wiązek przeprowadzenia wyborów zgodnie ze Statutem, unieważnienia wy 
borów regionalnych w reg ion ie  Pomorza Zachodniego i  podjęcia dzia łań  
zmierzających do odbycia Walnego Zebrania Delegatów Regionu w spo -  
sób zapewniający właściwą reprezentację w szystkich organ izacji zak -  
ład owych.

Oświadczamy, że j e ż e l i  kroki w tym kierunku n ie zostaną podjęte , 
to  odpowiedzialność za ro zb ic ie  Związku w c a ło śc i obciąży Krajową Ko 
misja Wyborczą, która j e s t  jedyną instancją  odpowiedzialną za prze -  
prowadzenie wyborów zgodnie ze Statutem.

Wzywamy wszystkich członków NSZZ "Solidarność" do obrony Związku 
przed powstałymi zagrożeniami i  przyłączenia s ię  do naszego protestu .
xxx Pod powyższym tekstem można złożyć swój podpis w lokalu  KZ "S"
P o l. Wr. jg B. Karauda zobowiązał s ię  do roa-

x Komisja Wyborcza /Wrocław/ uchwaliipatrzenia t e j  sprawy na prezydium RKW 
ła  podobny wniosek do Krajowej Komis-h ewentualny j e s t  wniosek RKW do K̂KN 
j i  Wyborczej. jo sprawdzenie prawidłowości wyborów.
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W d n iu  25 l i s z o p a d a  1989 roku  z in ic ja ty w y  O g ó ln o p o lsk ie j K o m is jii 
Porozum iew aw czej Nauki NSZZ " S o lid a rn o ś ć "  odby ło  s i ę  n a  P o l i te c h n ic e  
W arszaw sk iej sp o tk a n ie  n a u c z y c ie l i  ak a d em ick ich  zaangażow anych w ^ 
n a u c z a n ie  przedm iotów  hu m an isty czn y ch  w s z k o ła c h  w yższych.

Zgrom adzeni p r z y j ę l i  n a s tę p u ją c e  s ta n o w isk o .

X X X

Uważany, że w program ach  s tu d ió w  w s z y s tk ic h  s z k ó ł  w yższych powinny 
znajdow ać s i ę  p rzed m io ty  h u m a n is ty c z n e . Zaw ężenie f u n k c j i  u c z e ln i  
do k s z t a ł c e n i a  w y łą c z n ie  zawodowego uważany za  n ie s łu s z n e .  B rak  
w y k s z ta łc e n ia  ogólnego  t r a k tu ją c e g o  o c z ło w ie k u , s p o łe c z e ń s tw ie ,  
h i s t o r i i  i  k u l tu r z e ,  w y k s z ta łc e n ia ,  k tó r e  s tan o w i o ro z u m ie n iu  rzeczy-* 
w is to ś c i  i  twórczym d z i ł a n i u  p o g łę b ia  s p o łe c z n ą  a to m iz a c ję ,  u t r a t ę  
p o c z u c ia  to ż sa m o śc i,  p o d a tn o ść  na  in d o k tr y n a c je  o raz  lu k ę  c y w il iz a ­
c y jn ą  d z i e l ą c ą  P o lsk ę  od k ra jó w  ro z w in ię ty c h .  Nowa s y tu a c j a  p o l i t y c z ­
n a  u m o ż liw ia ją c a  m łode j i n t e l i g e n c j i  p o l s k i e j  wpływ na k s z a ta ł to w a n ie  
ż y c ia  p u b lic z n e g o  wymaga od n i e j  w łaśc iw ego  p rzy g o to w a n ia  do t e j  
r o l i .  S ta n  w idzy h u m a n is ty c z n e j absolw entów  s z k ó ł  w yższych o cen iany  
jako  wysoce n ie z a d o w a la ją c y .  U znajeny w ięc p o trz e b ę  zm ian w n au c za n iu  
ty c h  p rzedm io tów .
Za n a j s k u te c z n i e j s z ą  d ro g ę  zm iany uważany n a d a n ie  u cz e ln io m  au to n o m ii 
w s ta n o w ie n iu  programów i  sposobu n a u c z a n ia  d y s c y p lin  h u m an is ty czn y ch , 
le c z  bez  m oż liw ośc i ic h  l i k w i d a c j i .  Obawiany s i ę ,  że za p ew n ie n ie  
u cz e ln io m  n ie o g ra n ic z o n e j  swobody w tym w zg lę d z ie  może spowodować 
-  d ecy z jam i w ładz u c z e ln i  i  w im ię  p a r ty k u la rn y c h  in te re s ó w  -  u s u n ię c ie  
ty c h  d y s c y p lin  z programów s tu d ió w . Takim decyzjom  s p r z y ja  rów nież  
te n d e n c ja  do b e z r e f le k s y jn e g o  o d rz u c a n ia  nauk  h u m an isty czn y ch  t r a k ­
tow anych jak o  n a r z ę d z ie  in d o k t r y n a c j i  id e o lo g ic z n e j ,  k tó iym  w i s t o c i e  
sw ej n ie  s ą .
Uważamy, że n a j l e p i e j  s łu ż y ło b y  w c h w il i  o b ecn e j n au c z a n iu  ty c h  
przedm iotów :
1 . w prow adzenie prawa stu d e n tó w  do wyboru im iennych , a u to r s k i c h  p r o g ra -  , 

mów n a u c z a n ia  przedm iotów  h u m an isty czn y ch  p rzy  o k r e ś le n iu  ic h  m in i-  : 
m alnego o b l ig a to r y jn e g o  pensum godzinow ego;

2 . w prow adzenia praw a s tu d en tó w  do z a l i c z a n i a  przedm iotów  h u m a n is ty c z­
nych  w ró żn y c h  ak ad em ick ich  i n s t y tu c j a c h  naukowych, a  ta k ż e  poza m aci^ 
r z y s t ą  u c z e ln ią ;

3 .  z n i e s i e n i a  u z a le ż n ie n ia  obsady e ta to w e j  k a te d r  od pensum d y d a k ty c z ­
n eg o ;

4 .  z n i e s i e n i e  lim itó w  liczb o w y ch  p rzy  tw o rz e n iu  g rup  s tu d e n c k ic h .
Powyższe s u g e s t i e  sp ro w ad za ją  s i ę  do p r z y ję c ia  obowiązkowego minimum 
nauk h u m an isty czn y ch  w p la n a c h  s tu d ió w , p rzy  p o z o s ta w ie n iu  uczeln iom  i  
s tu d en to m  m ożliw ośc i swobodnego wyboru ic h  t r e ś c i  i  m etod n a u c z a n ia . 
Zgłaszam y je  św iadom i ogólnonarodow ych i  k u ltu ro tw ó rc z y c h  zadań  i n t e l i ­
g e n c j i  p o l s k i e j .  N iepoko i n a s ,  że w m in is te r ia ln y m  p r o je k c ie  Ustawy 
o S z k o ln ic tw ie  Wyższym z d n ia  9 .X I .8 9  w śród f u n k c j i  sz k o ły  w yższej 
n ie  w ym ienia s i ę  k s z ta ł to w a n ia  e to s u  i n t e l i g e n c j i .

X X X
Na s p o tk a n iu  pow ołano do ż y c ia  Z esp ó ł d .s .N a u c z a n ia  P rzedm iotów  Huma­
n is ty c z n y c h  p rz y  OKPN N S Z Z "S o lid a rn o ść" . Do zadań  Z espo łu  n a le ż e ć  b ę -  ! 
d z ie :  z b i e r a n ie  in f o rm a c j i  o s t a n i e  n a u c z a n ia  ty c h  przedm io tów , u ł a t w i ę - , 
n i e  wymiany dośw iadczeń  m iędzy u c z e ln ia m i w t e j  m ie rz e , podejm owanie 
in ic ja ty w  z m ie rz a ją c y c h  do d o s k o n a le n ia  te g o  n a u c z a n ia  o raz  in te r w e n c j i  j 
w p rzy p ad k ach  je g o  z a g ro ż e ń . Z e sp ó ł o f e r u je  M in is te rs tw u  E d u k a c ji  N aro- j 
dow ej swą w sp ó łp ra c ę  w d z i e l e  napraw y n a u c z a n ia  h u m a n is ty k i ,  p rzypom ina­
jąc*  za razem , że zg o d n ie  z zaw artym i porozum ien iam i MEN p ow in ien  k o n su l­
tow ać swe d e c y z je  ze  zw iązkam i zawodowymi.
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Szanowni Koledzy !

Przesyłamy na Wasze ręce stanowisko będące początkiem d zia ła ln ości 
Zespołu d .s .  Nauczania Przedmiotów Humanistycznych przy OKPN NSZZ"S*. 
Jesteśmy świadomi, iż  d z iś , wraz z coraz szerszą autonomią przyznawaną 
szkołom wyższym, stoiny w obliczu w ielk iej naszej szansy i  pewnego 
zagrożenia. Naszą szansą je s t  to , że po raz pierwszy lega ln ie  możemy 
kształtować własne programy nauczania nieskrępowane rozporządzeniami 
określającymi ich  tematykę i  wymiar godzinowy. Zagrożeniem może stać 
s ię  zaś to , że władze naszych uczeln i mogą pokusić s ię  o redukcję, 
bądź wręcz likwidację przedmiotów humanistycznych po uchyleniu obliga- 
to iy jn ośc i ich  nauczania.
Co czynić w te j  sytuacji ? Przede wszystkim pamiętać, że autonomiczność 
uczeln i zadzihła ku wspólnej korzyści studentów i  n auczycieli, gdy sami, 
nie czekając na dyspozycje władz, weźmiemy nauczanie przedmiotów huma­
nistycznych w nasze ręce. Twórzmy więc nowe, autorskie programy tych  
przedmiotów. Forsujmy ich zatwierdzenie przez c i ła  kolegialne naszych 
u cze ln i. Szukajmy sojuszników w tym d z ie le  pośród studentów, także 
przez dopuszczenie ich do tworzenia programów. Działajmy na rzecz zmiany 
powszechnej op in ii o naukach, które reprezentujemy. Pamiętajmy, że 
ciąży na nas to , iż  przez la ta  byliśmy wykorzystywani jako narzędzie 
Indoktrynacji ideologią  marksistowską. Starajmy s ię  zmieniać tę  opinię 
nie tylko przez naszą działalność na uczelniach, lecz także przez 
dyskusję w środkach masowego przekazu. Wreszcie -  przez przedstawienie 
studentom szerokiej propozycji programów do wyboru -  stwórzmy mechaniz­
my naturalnej se lek cji osób nauczających tych przedmiotów.
We wszystkich tych działaniach możecie Państwo liczyć  na pomoc 
naszego Zespołu. Jego działalność będzie owocna, gdy będziecie nas 
informować o podjętych inicjatywach -  zarówno pomyślnie przeprowadzo­
nych, jak i  napotykających na opór. Pozwoli to  nam na zorganizowanie 
wymiany doświadczeń między uczelniami w tym względzie.
Apelujemy także o przekazywanie do nas wszelkich informacji o przypad­
kach zagrożeń czy łamania prawidłowego, Państwa zdaniem, nauczania 
przedmiotów humanistycznych. Będziemy s ta r a li s ię  podejmować działania  
interwencyjne w takich sprawach.
Wszelkie sprawy kierować można do członków naszego Zespołu, a to:
1 .Andrzeja Borkowskiego, ART Olsztyn, 10-745 Olsztyn-Kortowo 45B 27 
2̂ Ewy Chmieleckiej, SGPiS Warszawa, 01-923 Warszawa,Bogusławskiego 22 57
3 . Radzisławy Gortat, UW, 00-684 Warszawa, ul.Klaudyny 14 54
4 . Leszka Kożuchowskiego, UMK, 87-100 Toruń, ul.Buszczynskich 3d 117
5 . E lżbiety Opiła, WSP Bydgoszcz, Bydgoszcz,ul.Konopnickiej 34a 4
6 . Róży Osuch-Jaczewsklej, SI .AM, Katowice, ul.Kochanowskiego 18
7 . Stefana Symotiuka, UMSC, Lublin, ul.Sowińskiego 7 10

(Uwaga: podaliśmy adresy domowe członków Zespołu.)___
Liczymy na b liską  i  owocną współprace z  Państwem
j.* Pozdrawiany serdecznie imieniu zespołu Ewa Chmielecha/
Warszawa 198989 r .
x Organizacja oddziałowa 1—5 
zwróciła s ię  z wnioskiem, aby 
Prezydium Kom. Zakł. zwróci*^ 
ło  s ię  do Kuratorium Oświaty 
z prośbą o wykaz wolnych miejsc 
pracy w szkolnictwie średnim, 
oraz o rozpowszechnienie te j  
inform acji w organizacjach od­
działowych. Prezydium u s ta liło  
dwutorowy tryb załatwienia 
te j  sprawy:

— zwrócenie s ię  do Rektora z 
wnioskiem o powołanie pełnamoc 
nura d /s  osób zwalnianych, któ 
ry  zostałby zobligowany do sta 
łe j  współpracy w tym zakresie
-  Prezydium wyśle w powyższej 

sprawie pismo bezpośrednio do 
szkół, oraz nawiąże kontakt z 
Porozumieniem Branżowym Oświa­
ty  /RKW, p l .  Czerwony/. __
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x  PrzedstawicielRKS, dr M. Muszyński 
przedstaw ił trudną sytuację finansową 
t e j  o rg a n iza cji. Wynika ona z faktu  
n ie s ie n ia  pomocy m ateria ln ej, jak rów 
n ież  z wydawania bezpłatnego / ł /  p is ­
ma "ZDnD". Prezydium EZ przypomina 
uchwałę Walnego Zebrania Delegatów z 
maja ?989 r .o  zobowiązaniu zbierania  
przez Komisje Oddziałewe dobrowolnych 
składek od członków "S" na rzecz RKS 
przez skarbników w Komisjach Oddziało 
wych. M.Muszyński przypomniał, że RKS 
j e s t  depozytariuszem c ią g ło ś c i Związ­
ku, który to  depozyt chce powierzyć 
nowo wybranym /o k . marca/ władzom "S".

Przypominamy ze swej strony, że 
pierwszym przewodniczącym RKS był Wł. 
Frasyniuk.

x  Zwolnienia pracowników płatnych ze 
zleceń  -  na prezydium EZ dn. 29 XI 
g o śc ie  pp Cz. Biegańska i  J . Więcek 
przedstaw iły  sytuację pracowników ba­
dawczych w 1—3* Ustalono konieczność 
powołania kom isji nadzwyczajnej d /s  
pracowników płatnych ze z lec eń , któ­
ra koordynowałaby d zia ła n ia  w powyż — 
sze j sprawie. Pp Cz. Biegańska i  J . 
Więcek zobowiązały s ię  do organ izacji 
spotkania p rze d sta w ic ie li instytutów  
i  w yłonienia Komisji.
-  w przypadku braku zgody na zwolnień 
n ie  ze strony zw. zaw. Rektor ma obo 
wiązek wyjaśnić sprawę w REW. B. Ka 
rauda"zapewnił, że bez porozumienia z 
Komisją Zakładową n ie  wyda akceptacji 
Podjęte d z ia ła n ia :
-  p ró b a  p o w o ła n ia  k o m is j i  d / s  pracow ­
ników  b ad a w cz y ch , .  ̂ ^ „
-  w y sto so w a n ie  p ism a  do  m i n i s t r a  p r o f
S am sonow icza , , ^
-  zg ło szen ie  p e ty c j i  do Sejmu i  Senatu 
/odbyło s ię  spotkanie p rzed sta w ic ie li 
1-3 z p ro f. Dudą, który ob ieca ł poprzeć 
sprawę w oparciu o pisma zredagowane 
przez Rady In sty tu tu  i  Rady Wydziału.

J .  W aszk iew icz  u w aż a , że proponow a 
ne d z i a ł a n i a  o k a ż ą  s i ę  m ało  sk u te c z n e  
Wa le g o  o p i n i i ,  w in ę  z a  z a i s t n i a ł ą  sy  
t u a c j ę  p o n o s i  za rów no  p o p rz e d n ia  j a k  
i  o b ecn a  e k ip a .  N a le ż y  m aksym aln ie

x M. Kałuszyński przedsta -  
w ił trudności związane z 
uzyskaniem inform acji doty -  
cz ących is tn ie  j ących struk  
tu r A dm inistracji Central -  
nej /brak zgody władz uczel­
n i na u d z ie len ie  ta k ie j in ­
form acji. Bez schematu or­
ganizacyjnego podporządko­
wania trudno będzie ocenić 
program restru k turyzacji ad 
mini s t r a ć j i .
-  6 XII dokumenty te  zosta 

ły  "odtajn ione".
x Rektor zw rócił s ię  z pro­
śbą do Komisji sen ack iej, 
kierowanej przez doc W ili- 
mowskiego o opracowanie ra­
portu w sprawie spółek. 17 
listop ad a  komisja o g ło s iła  
brak kompetencji w w/w spra­
w ie. Z a istn ia ła  konieczność 
powołania b ieg łych  księgo­
wych do opracowania raportu 
/  zw. zaw. powołają swoich 
obserwatorów/.
x  Komisja socjalna zw róciła  
s ię  z prośbą o n a ję c ie  przez 
zw. zaw. stanowiska w spra­
wie wczasów organizowanych 
w NRD i  Czechosłowacji, /u t ­
rudnianie w tych krajach w 
zakupie żywności przez Pola­
ków/. Po dyskusji Prezydium 
KZ przyją ło  wniosek p rof.
K. P igonia: " J eże li t e rmin 
j e s t  wystarczający -  zerwać 
umowę w związku z n iedotrzy  
maniem warunków/.
x Wg. K. Pigonia /  przewod­
niczący d /s  Statutu  Szkoły/ 
projekt Statutu  nie będzie 

!opracowany w cześniej n iż za 
}2 m iesiące. Sprawą p iln ą  
jep t opracowanie projektu  
ordynacji wyborczej, która: 

t -  usta la łaby tryb wyboru 
!organów jednoosobowych,

______ -sk ład  organów kolegialnych
o r z Y ^ s z ^ ^ y b o ^ M w y c h  władz Uczę Wg. przeiwdywań

"s% n ie nrzelaw i daleko i  iPigonia ustawa o szkolnictw ie  l n i .  J e ż e l i  ^ n i e  p r^ ja w ^ u  j. ^ ^ ^  może być zatwierdzona
przez Sejm i  Senat w kwiet 
niu  przyszłego roku. W spra— 

<wie wyboru rektora może być 
^dekret z M inisterstwa, 
f Więcej o przewidywanym 
kalemiarzu wyborczym na uczę 
ln iach  w numerze styczniowym
BI --------------— ó^Paców ai

t e z e l l  o  nj-e --------------
d ą c e j  i n ic ja ty w y  -  g r o z i  P .W r . - z a w a ł  
J .  W aszk iew icz  p ro p o n u je  o g ło s z e n ie  
"vo tum  n i e u f h ę ś c i "  w obec obecnych  w ład z
x Walne Zebranie Delag^tówNSZZ "Soli 
darnośó" P. Wr. w dniu 6 XII 89 do­
konało wyboru delegatów na Zebranie 
Delegatów w R egion ie. Wybrani z o s t a l i

1
2 .
3 .
4.
5 .
6.

A.
A.
R.
J.
T.

K rom ołow ski
O lsz e w sk i
Romanowski
T a rc z e w sk i
T ra c z y k
W aszkiew icz
Wó.icik

M a te r ia ły  z e b r a ł  
[B. Giermek
[Numer zamknięto 7X11 89r*


